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Koncerty a r t y s t y c z n e
Kat Śląska Hoersing przeciw 

„Kurjerowi Częstochowskiemu”.
Telegram własny „Kuriera Częstochwskiego.11.

K A T O W IC E  12.11 — W  gaze- Tyle korespondent „K urj. Czę-
iach  niemieckich na  Śląsku o g ła ­
sza k a t  ludności polskiej o s ław io­
ny H oersing. iz w ystępu je  ..wobec 
ea/ego św iata*1* przeciw „Kurjero 
tri Częstochow skiem u 44 i w ych o ­
dzącej w  Sosnowcu .„Iskrze*4, któ 
re  to dzienniki podały pierwszą 
wiadomość o tern, ?e bandyta  ten 
w  t r i o y m okólniku n akazać by. 
«k<łró K'Q-fanty p rzynędzie.
a*  Kląsk Crm ny. na tychm ias t bez 
wieści zniknął.

stochows kiego
■ o —

Zaw st  v d zony zdem askowanie m 
przez .„Kurjcr Częstochowski44 za­
m iarów  swych zbrodniczych. Hoer- 
sm g bezczelnie tw ierdz i, ze okól­
n ik a  takiego nie w ydaw ał!

Zamieszczonej w gaze tash  nie­
m ieckich opowieści Hoersinga lud 
ność po lska  nie wnerzy zupełnie 
1 gnając in s ty n k ty te g o zhoja  ufa! 
że wiadomość, podana  przez „K ur 
j e r  Częstochowski* i , , isk rę ‘* jes t  
na jzupełn ie j prawdziwą.

Katowi Ś ląska  odpowiedzieć 
możemy, że łże , j a k  najęty , ja k  
mówi przysłow ie polskie.

Kacie ludu śląskiego, szczęśliwi 
jes teśm y, że zdem askow aliśm y 
twe zbrodnicze zam iary . Swiad- 
ćzy o tem najlepiej p rzes łan a  do 
Rządu Polskiego fotografj*  han ie­
bnego dokum entu  z podpisem p a ­
na, panie Hoersing.

W obec tego, że „wobec św ia ta  
ca łego44 prostujesz morderco śląza 
ków wiadom ości „ K u r je ra 44 i m y 
rów nież  wobec św iata  całego  w o­
łam y. że czas ju ż  na jw yższy , aby 
pan, panie Hoersing za swe liczne 
zbrodnie zaw isł n a  szubienicy.

Zbrodnia zw ykle  wychodzi n a  
j a w ,  więc spo tkał cię, herszcie  
bandytów  pruskich, l r»s opryszka, 
z łapanego na  gorącym  uczynku.

Tu nie pomogą żadne tw ierdze­
nia, że ,,K urie r  C zęs tochow sk i44 i 
„ Isk ra 44 są  najbardziej antynie- 
mieckierai pismami w Polsce!

Czas najw yższy  iść na  szubie­
nicę, kacie  Hoersingu!

Tworzenie nowego gabinetu.
wJ»sny

WARSZAWA 12.12 Polsk.
Stroo. Lad. * Nar. Zjedu Lad. od­
bywały sio narady w sprawie otworzenia 
gabinetu. Zgodzono się na program współ 
■t w sprawie rolnej i konstytucji i po- 
*t*w*wiono aby zarząćy tych ugrupowań 
ń**yły do utworrenia Rnądt parlamentar 
■ego.

„Kurjera Ctęstoch."
Pbkaźna większość wypowiedziała się 

z*, powierzeniem teki premiera posłowi 
Skalskiemu P. S. L., Nar. Zj. Lud., Zw. 
Lad. flar., Nar. Chrz. Rob. i Zjedn.
M leszcz.

O powyższej decyzji zawiadomiono 
Naczelnika Państwa.

—  ( G } ~

Delegacja bolszewików rokuje z P.P.S.
w  W a r s z a w i e .

Zdrada Państwa! Co na to — Rząd nasz?
WARSZAWA, 12.12 „Gazeta Por.“ rą to <Metan|a prowadzi rokowamą % pę.

Aososi co DJistępoje: pt-.„wc>«mi i <■<> r „<1 aroi^r-* '>-i.hic >ia
.C zy rządowi wr|*?_°-  ̂ (  ̂ u ,

me. *e 4o Wararawy przrbrła sto-cmln* —  J
1 G  »   ..................

lozpowszeshniajcie „Kurjer Częstochowski*4,

T E L E G R A M Y
P ró b n y  a l a r m  w ojak

k o a l ic y j n y c h
W IB D IŃ  Z Frankfurtu donoszą.
Wczoraj w nocy zaalarmowano całą 

załogę koalicyjną w Koloaji. W szfst  
kis oddziały na ro?kaz marszałka Focha 
stanęły w pogotowiu do mars/u przeziw 
Niemcom. Chodziłe mu o alarm próbny, 
mający na celu przygotowanie wojsk an 
gielskich, które na wypadek zaostrzenia 
się sytuacji będą użyte przeciw Niemcom.

205,964 marek 
w etac8bi*zuszniku.

SOSNOW IEC 12.12 W czoraj wieczo­
rem  około gnć/. f> i pół sierżant IV ko 
misarjata Policji Sosnowieckiej p. Otręb- 
ski spotkał na Dębowej Górze podejrzaną 
dorożkę z 4 ma żydami i 2 żydówkami 
(podczas gdy wolno przewozić w dorożce 
maximum 4 osoby), którą zatrzymał, 8aro 
wadzając, jadących w niej w stronę So­
snowca z Modrzeiowa żydów do koroi- 
sarjatu.

Przy osobistej szczegółowej rewizji u 
jednej z żydówek, Hindy Igry, zamiesz­
kałej w Modrzejowie. znaleziono mk. nie 
mieckicb 2 0 5 .9 0 4  w nadbrzuszniku żołnier 
skins a u Natana Igry —  6 0  0 0 0  koron i 
165 marek niemieckich, przywiezionych z 
zagranicy.

H nda Igra tłumaczyła się, że jest to 
jej mająUk, który chciała wymienić w 
banku, a Natan Igra oświadczył, że chciał

Ogłoszenie.
Komenda V Okręgu Białostockiego  

Policji Państwowej przyjmie de służby 
w Okręgowym Urzędzie Sledczyrri* około 
50 niższych fankcjonarjuszów.

W Y M O 6  I.

1. Obywatelswo PolskiY.
2. Nieskazitalns przeszłość.
3. Wiek od 2§ d > 45 lat.
4. Zdrowa i silna budowa ciała przy

odpowiedu tn wzroście.
6. Pierwszeństwo mają kawalerowie  

fotograf, chemicy, daktyloskopi posiada­
jący ani. stenogr&iji, władająsy językiem 
niemieckim, rosyjskim, francuskim, an­
gielskim, posiadający -amiajętneść poli­
cyjną tresury psów, i w ogóle praktykę  
w slnżbie wywiadowczej.

U P O S A Ż E N I E .

] ,  Pobory missięczaie od 398 mk. i
djety stosownie Uo - szarży i fachowych
nzdeimeń,

ż. Wolna miesi kania światło i opał 
w koszarach.

5. W yżyw iesie  w wspólnej jadalai za 
opłatą 6 mk. dziennie.

Oferty składać pod adresem Komenda 
Y Okręgu P. P. Białystok Warszawska 
nr. 5#.

korony zmienić za granicą, ale mu ich
nie przyjęto, więc je przywiózł z powro­
tem. Dzięki sierżantowi Otrębakiemu przy 
łapano oboje.

— 00—

Dokoła odbudowy Europy.
Iprzeoxne wiadomości*

„Yictoir* dowiaduje się z Londynu: 
Lloyd George oświadczył, że rząd angiel  
ski obraduje w tej chwili wspólnie ze 
Stanami Zjednoczonemi nad środkami mo 
gącemi sprowadaić ulgę w stanie ekono­

micznym Europy środkowej, Jest  
jed ak rzeczą niem >rliwą ju* teraz podaś 
dokładniejsze wiadomości o tej sprawie.

Minister skarbu Stanów Ziednoczo- 
nych doniósł Kongresowi, że rząd amery 
kański me weźmie udziału w akcji celem 
poprawienia europejskich kursów waluto­
wych, Ponieważ Ameryka nie potrzebuje 
się obawiać konkurencji towarów euro­
pejskich na rynku amerykańskim akcja 
nka na korzyść waluty europejskiej ze

Ltrony Ameryki byłaby 
tyczną.

bardzo nieprak-

t,

Donoszą w telegramie iskrowym \ i  

Londyna: Kierownik angielskiej akcji ra­
tunkowej Sir William Gunds przedłożył 
gabinetowi po powrocie z podróży po 
środkowej Europie sprawozdanie, w któ- 
rem zaznacza, ze obszar ten znajduj9 się 
tuż przed katastrofą. Małe narody, które 
uzyskały wolność, mogą podobnie jak 
Ausirja tylko przy największych wysił­
kach ze strony koalicji zosteć uratowane. 
W tej akcji ratunkowej S t o iy  Zjednoczo 
ne powinny wziąć udział. Gabinet nngiel 
ski obraduje obecnie nad sprawozdaniem 
Goods*.

Paderewski padł ofiara swego otoczenia.
„Ul. Kur. Godz.“ donosi, że Paderew­

ski byłby się utrzymał u steru i  zdołał 
utworzyć gabinet z pierwszorzędnych sił 
fachowych, gd yb y  nie jego otoczenie, zło  
żonę z różnych aferzystów, jak Górski, 
Znam i ęc ki, Hordjyńsfci i inni, trudniący 
się intratnerni transakcjami handlowemu 
kosztem waluty państwowej, kosztem na­
rodowego m ajątku. Mioiister Biliński w 
decydującej chwili chciał mieć pisemne  
zapewnienie, że żaden nawet najmniejszy 
■wydatek, żadna transakcja handilowb-fir 
nans owa zagran iczna i wewnętrzna ńie

będzie wykonaną bez wiedzy i djeeyzjł 
ministra skarbu.

Paderewski w' zrozumieniu doniosłości 
spraw y był gotów dać to zapewnienie, 
niestety jednak pod Wpływem tej grasu­
jącej między Londynem, Paryżem a W ar 
szawą protegowanej czeredy u leg ł  d y m  
podszeptom i  nie okazał na tyle siln ej 
Woli, aby naprawdę wyłącznie i sam o­
dzielnie stpnąć u steru państwa.

Z tą chwidą Jo$ gabinetu Paderewskie­
go nr. 2 był przesądzony.

W ten sposób atmosfera .Warszawy o-
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3 p r z e d s t a w ie n ia  d z ie n n ie :  o g o d z ,  5 ej. 7  ej i 9  ej w ie c z .  W  n i e d z i e l ę  p i e r w s z e  p i  z e d s t a w i e o i -  o g o d z .  3 -e j  p o  p o ł .  B i e t y  m o ż n a  n a b y w a ć  W cześniej
gdyż w  c z w a r t e k ,  p i ą t e k  s o b o tę  i n ie d z ie lę ,  w s z y s t k i e  m i e j s c a  n u m e r o w a n e .

Z  p o w o d u  k o l o s a l n i e  w y s o k i e j  d z i e r ż a w y  o b r a z u ,  c e n y  m i e j s c  n a  t e n  o b r a z  u n o r m o w a n o  j a k  n a s t ę p u j e :
Krzesło parte row e 1—3 rzędu mk. 3.50 

4 — 9  „ 4.00

Krzesło parterowe 10—18 rzędu mk. 4.50
Miejsce w loży parterowej . „ 5.00

„ balkonowej . „ 6.00

Galerja  . . . . .  mk. 2.5®
Do niedzieli (włącznie)

W SZ Y ST K IE  K RZESŁA  N U M E R O W A N E .
Bilety ulgowe, i wolnego -ejścia  (prócz urzędowych i  prasowych) na ten obraz ważne od poniedziałku.

U w a g a :  O d p o n i e d z ia ł k u  m i e j s c a  n i e n u m e r o w a n e  po cenach: M iejsca w  togach po 6  i 5 m k K rzesło  4 mk.

czyści się nareszcie ze zgrai niebezpiecz­
nych szkodników państwa, którzy mit: 
wahali się kompromitować szlachetnej 
postaci Paderewskiego 1 nadużywać jej 
d/la swoich miJseych interesów, jakkol­
wiek (na razie przynajmniej) — pada 
najszlachetniejsze serce w Polsce, pierw­
szy obywatel i patrjota.

Cg dzień niesie.
N a d u ż y c i a  k o l e j o w e  w  W iln ie .

Z Wiins donoszą. Ż*ndartnerja poło­
wa frontu litewsko-białoruskiego wykry­
ła  us dworcu towarowym wileńskim wiel 
kie nadużycia. Odnaleziono dwadzieścia 
wagonów z mąką, przeznaczonych dia woj 
ska, których władze kolejowe nie mogły 
odnaleźć. Na dworcu samym cześć mąki 
rozkradziono Dokonano licznych areszto­
wań. Sled/.two w toku.

Strajk tra m w a jo w y  w  W arsza­
w ie .

Wazoraj o godz. 1 po południu wy­
buchł w Warszawie strr.jk tramwajowy 
Wystawiono żądania natury ekonomicz­
nej, mianowicie podwyżki o 35 proc. oraz 
dodatku drozyźnianego w gotówce w wy­
sokości 600 marek miesięcznie. Dotych­
czasowy dodatek drożyźniany wyraził się 
w deputatach w naturze i gotówką 350 
marek. Zarząd tramwajów ostatnio z wła 
snej woli podniósł dodatek droźyźniany 
do 450 marek.

Dyrekcja tramwajów nie jes t  w mo­
żności zaspokojenia tych żądań. Niema 
widoków na szybkie zakończenie strajku.

A by m ieć  m ieszk an ie, zm ien ia ją  
n aw et religję

Nowa ustawa mieszkaniowa przewidu­
je  wysiedlenie z Warszawy cudzoziemców 
w celu uzyskania szeregu mieszkań dla 
nieposiadających ich urzędników i innych 
obywateli miBsta Warszawy.

Wywołało to popłoch zwłaszcza wśród 
Rosjan, którzy na gwałt zaczęli się sta- 

, rae o obywatelstwo polskie, a naw et 
przechodzić na katolicyzm, byle tylko po­
zostać w Warszawie 1 w dotychczasowych 
mieszkaniach. Dzienniki nawołują, ażeby 
położyć kres temu uchylaniu się z pod 
sstawy.

K lęska K ołczaka.
„Oesterreiehische Morgeuzeitung" do. 

nosi, że czerwone wojska w pościgu za 
armią Kołczaka przesunęły się poia 
Tomsk,

Armja Kołczaka poszła w rozsypkę 
Oficerowie zostali w przeważnej części 
zamordowani przez własnych żołnierzy. 
Generała Tołstoja rozstrzelali żołnierze.

Wiele oddziałów przeszło na stronę so­
wietów.

Rozstrzelanie krwiożerczej 
Róży.

Lwowskie dzienniki donoszą z Buka­
resztu, że sąd garnizonowy w Kijowie 
skazał na śmierć słynną Różę, najokru­
tniejszego agenta tamtejszej czrez wyczaj 
ki. Wyrok wykonano przez rozstrzela­
nie.

Stwierdzono, że nazywała się ona łza 
Szwarc.

W okresie swej działalności Róża za 
strzeliła własnoręcznie k ilknset| skazań 
ców.

N o w y  s z e f  s z t a b u  w  P o z n a n iu .

Szefem sztabr dowództwa okręgu g e ­
neralnego w Poznaniu miauowaoy został 
podpułkownik Fabrycy, dotychczas jpeł- 
n>ący służbę w Warszawie, jako zas tęp ­
ca generalnego ii spektora piechoty.

P o k o jo w a  n a g r o d a  N o b la  n i k o m u  
s ię  n ie  d o s t a n i e .

Z ChryRłjanji nadchodzi wiadomość, 
źe komitet nagród Nobla postanowił niko 
mn nie nadawać nagrody pokojowej aa 
rok 1918— 1919. Jes t  to bardzo charak­
terystyczne postanowienie w chwili, kie­
dy pokój dochodzi do skutku.

Ja k  wiadomo, komitet Nobla ma z a ­
miar nie nadawać w tym roku także, na­
grody literackiej. W tym strajku człon­
ków sztokholmskiej Abademji umiejętno­
ści, która jak  wiadomo dysponuje między 
narodowemi nagrodami Nobla, upatrują 
irefctórzy tendacje germauofilskie. Niemcy 
aie mają żadnego d z ie ła  literackiego, 
któreby zasługiwało na nagrodę, pokój 
zawarto na szkodę Niemiec, a więc ani 
jednej ani drugiej nhgrody nikt nie do­
stanie.

Witdeś pwzbjwa s it  niepotrzebnych 
żywiołów.

W Sejmie dolBO-austrjackim pestawił 
poseł chrześcijańsko - społeczny Hoinola 
wniosek nagły, domagający się oa rządu 
krajowego, by z największym pośpieohera 
przeprowadził wyjazd z Wiednia wszyst­
kich szkodliwych miastu •  mych obywa- 
teli, a zwłaszcza żydów galicyjskich.

Wniosek domaga się dalej, by rząd 
krajowy co 18 dni przedkładał Sejmowi 
sprawozdanie o stanie akcji ewakuacyj­
nej. Wniosek został przyjęty zaaczną 
większością głosów.

Zapisujcie s it <« „Sokoła".

Źródło niepowodzeń rządów  
socjalistycznych.

a

Według doniosienia pisiu wiedeńskich 
Lloyd Georg miał w rozmowie z pewnym 
dziennik rzera amerykańskim ośw iad­
czyć.

£  wracam uwagę, że wszystkie rzą­
dy socjalistyczna nie dopisały. TłóaiACieę 
to w ten sposób, że naj ęższe głowy so­
cjalistyczne ugrzęzły w czystych abstrak­
cjach. O ile działają p;ór«m, są na wyso­
kości wdania. ZetknąWsry się natomiast 
z życiem praktyeznem i podjąwszy czyn­
ną politykę, z wodzą. Twierdzi się, ja ­
koby demokraci socjalni nie mogli zrea­
lizować swych pomysłów z powodu prze­
szkód ze strony żywiołu mieszczańskiego. 
Otóż to jest właśnie nieprawdą. Zarówno 
w Rosji jak i na Węgrzech usiłowano 
wprowadzić w życie najczyściejsze formy 
komuuistyczne i uczyniono to bea jakich­
kolwiek przeszkód ze strony żywiołu 
mieszczańskiego, a mimo to także tam 
socjalizm zawiódł w sposób żywiołowy.

Szczególnie zabójczym okazał się sy­
stem rad. przy którym dochodzi do g ło ­
su i władzy nie najzdolniejszy, czy n a j ­
uczciwszy członek-teoretyk, lecz zawsze 
tylko aajradykalniejszy agitator.

Świat musi być rządzony przez istot­
nie zdolnych ludzi, przez pewnego ro lza -  
ju  duchowną arystokrację, która umie 0 - 
cenić potrzeby ogółu, a uwzględnić tak ­
że prawo jeduostKi. Ideał ten osiągnęła 
Anglja.

Krociowe fundusze fornal;
d!a bolszewików.

„Gaz. Kieł.*' donosi, iż przy Likwidacji 
strajku rolnego wyszedł na jaw cały sze­
reg szczegółów, dotyczących organiza­
cji Z. Z. R. R. Między innem i okazał') 
się, że ,.służba folwarczna w cichości 
składała ogromne fundusze na agitację 
bolszewicką. Niejeden z tych rzekomo po, 
krzywdzonych fornali składał w ręce a- 
gitatorów. oprócz 50 100 koron składki 
półrocznie, jeszcze haracz w naturaljach 
jak mąkę i to- pszenną, masło, ser, ja­
ja ii t. d ."

lak  zaopatrzeni- w pieniądze i żyw­
ność agitatorzy, dodaje ,,Gaz. Kie!." 
mogli rzeczywiście obiecywać ciemnemu 
robotnikowi objęcie folwarków, rewtolu- 
cję i t. d. Jeżeli weźmiemy poci uwagę, 
że tak było w każdym powiecie 1 prawie 
w każdym majątku, to okaże się, że o- 
trzymano wprost ogromna fundusze do 
swojej dyspozycji i na pomoc dla Leni­
li ów i Trockich.

A na naszych Górnoślązaków. Mazu­
rów, Czerwony i Biały Krzyż robotnik 
rolny „pieniędzy nie m a".

„Gaz. Kiel." kończy swe uwagi zazna­
czeniem, iż „czas wielki, by nasza proku- 
ratorja wglądnęła w te fundusze".

L.V3HI

Z B ady M iejskiej.
Na wstępie Rada uchwaliła, że nowa 

taryfa na prąd elektryczny obowiązywać 
m a ‘od dn 1 grudnia b. r.

Następnie Rada ogłosiła posiedzenie 
w  tajne. Jak się dowiadujemy, na łaj­
nem posiedzeniu odczytany był list ro ­
botników elektrowni w sprawie podwyżki 
pensji inż. Tyszeckiego z groźbą strejku. 
Rada uchwaliła sprawę tę powierzyć do 
załatwienia Magistratowi wraz z Inspek­
torem pracy. Po załatwieniu tej sprawy 
posiedzenie ogłoszono za jawne.

Na wniosek Magistratu Rada uchwa­
liła  przyznać 13-tą pensję pracownikom 
miejskim, płatną w  czasie 1— 10 stycznia 
przyczem 1) pensja m a być wypłacana 
wiraż z dodatkami, 2) pensję m ają otrzy­
mać i- ci, którzy pracował* do  dnia 1.10 
b. r.

Następnie w sprawie podatku reporty- 
cyjnego, Rada upoważniła Magistrat o 
wystąpienie do w ładz skarbowych o  zre­
dukowanie wysokości tego podatku (wł-a

dza skarbowa żąda przeszło 180.000 nk. 
i o  odroczenie terminu zapłaty, i u- 
chwallriła pobierać 50 proc. dodatek na 
rzecz m iasta wraz z 20 proc. karą za 
uchybienie terminu. Do Komisji dla roz­
działu podatku repartycyjnego z Rady 
wybrani zasiali rr. Tomczyk, Franke, 
Smuga, Goldstein i Wolmaak.

W niosek Magistratu o  normie węgla 
dla nauczycielii powszechnych w wyso­
kości d la samotnych 1 i pół korca mie­
sięcznie w  przeciągu 160 dni, i dla fa­
milijnych po 2 ł pół korca miesięcznie 
w przeciągu 160 dni 1 półtora korca mie­
sięcznie w przeciągu 205 dni, został przy

Podniesiono opłatę w szpitalach miej­
skich za wyżywienie personel u i cho­
rych do 4 mrk. dziennie z dftuem 1 sty­
cznia.

Do delegacji gospodarczej powołano r.

Nagły wniosek Magistratu o wywła-
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północnej części :miasła za koszaram i Za- 
szczenie g ru n tó w  pod nowy szpital w 
w ady od różnych właścicieli g ru n tó w  w  
ogólnej przestrzeni 16 m orgów został je­
dnog łośn ie  przyjęty.

Nakonlec R ada 'p rzy jęła  wniosek po­

bierania o p ła t za w ynajm ow anie parków  
miejskich n a  koncerty i zabaw y; i od 
pierwszych po 150 mrk., od drugich po 
250 m rk. Są to stawki od towai'zystw u- 
żyteczności publicznej; od osób pryw at­
nych stawki m ają być dw a razy wyższe.

Ziemiaństwo a sprawa aprowizacja
kraju a pomocy d la  wojska.

Fla odbytym  w -Warszawie zjeździć re­
prezentantów  organizacji ziemiańskich, 
tworzących Radę N aczelną O . /i. uchwa­
lono  do ogółu  ziem iaństw a dwie nastę­
pujące odezwy:

Odezwa w sprawie aprowizacji.
,,W obliczu wiiefeego zagadniania wy­

żyw ienia kraju ii arrnji. od którego roz­
wiązania zależy norm alny układ stosun­
ków społecznych szczęśliwy ozwój 
państw a naszego, w dobie z.nagarnia się 
narodu o  byt, o  zachowanie spuścizny 
prawem  dziejowem m u przekazanej n 
o  ustalenie gramie państw a, zawsze- wier- 
inii zasiądzie, iż d o b ro  pow szechności g ó ­
row ać w inno nad interesem g ru p  lub 
w arstw , w zyw am y wszystkich członków  
organizacji naszych by (nie bacząc na 
nieprzychylne nam tendencje czynników  
rządzących i niektórych kół społecz­
nych) dołożyli wszelkich starań  d ia  naj­
rychlejszego i najobfitszego dostarcze­
nia produktów , zgodnie z obecnie obo­
wiązującemu w tej mierze przepisami.

Sum ienne w ykonanie obowiązków o- 
bywatelskich przez ziemman jest sprawą 
.ich dobrej sławy i tylko pełniąc je gor­
liwie. stw ierdzą swą trwlałą w artość w 
narodzie.

m czną ofiarnością krwi dokonuje bez 
przerw y wielkiego dzieła zcalam a i bu­
dow ania państw a Polskiego. Świadomi 
tego, ile jej bohaterstw u zawdzięczamy, 
wiemy również, <iż jest o n a  duchem  z d u ­
ch a  narodu, krwią jego krwi i że tyle z 
siebie sił w ydać może, ile ich czerpie z 
narodu.

Aby tej łączności dać św iadectwo ży­
we i ulżyć żołnierzow i choć w  drobnej 
części brzem ię trudu , jaki dziś dźwiga, 
wzywamy wszystkich członków; naszych 
organizacji by jaknajgorliw iej i najw y­
datniej brali udział w  zbieraniu cieplei 
odzieży d la  żołnierza polskiego i djui 
ta n  wyraz serdecznej troski o jego los.

/.a : Związek Ziemian b. Kongresówki, 
Z jednoczenie Ziemian w Krakowie. Z jed­
noczenie Ziemian we Lwowie, Związek 
ziemian w Poznaniu, C entralne Towa­
rzystw o G ospodarcze w  W ielkopolsce, 
Zjednoczenie P roducentów  Rolnych w 
Wiielkopolscs, Związek Rolników Pols­
kich W ojew ództw a Pom orskiego, W ołko 
wyski O ddział Związku Ziemian. G ro ­
dzieńskie. W ołkowyskie, Słonim skie i 
Brzesko - K obryńsko - P ru ż iń s k ć  Io w a  
rzystwio Rolnicze i za Zrzeszenie W ła­
ściciel ; la só w

Rada N aczelna Organizacji 
Ziemiańskich-

W sp raw ia  pornosy dla  w ojska.
..Największym skarbem , ja k  naród 

Polski posiada w dobie obecnej jest jego 
mim ja. która spoistością ducha * bezgra-

usz Szołdrzyński 
ryski.

Witold , ks. C zart-)-

Jasna Góra dla Ameryki,
W końcu grudnia wyjechać ma Jo 

A m erySi pod przewódnictwem aa, Bącz­
kowskiego delegacja młodzieży polskiej w 
«-:1b wyrażenia podzięki amerykanom czy 
u pniakom czy obywytelom ^innyeh naro- 
d .w rśc i  za ich ofiarność względem dzia­
twa naszej.

ja k  się d >w aduje „Kur. Cżęstoch.% 
delegacji tej O.O. Paaliui z Jasnej Góry  
wrąrayć mają piękny wizerunek M. B. 
Często" howskiej * prośbą o d<>ręe sem* go

wiernym lynom Polski, którsy z z a  oce­
anu spieszyli t  pomocą rudakooi w cza­
sie okropnej wojny europejskiej.

Również i Sodalic ja  M*rjzńska pray 
Jasnej Górze zam ierza prosić delega-ję  
młodzieży o zabranie adresu  paiBSątkO-
WPgO.

W myśl uczczenia w ten sposób pa* 
trjoty-au  naszych braci godnie św iadczy 
o inicjatorach projektu.

— Jo) —

K  R  O  N  I K  A
J*k posłać gwiazdkę dla żołnierza.

Celem zapewnienia należytej i s,praw­
e j k-oimuniikacjii pocztowej z kraju d o  ar- 
iji w polu i umożliwienia przcołania 
oł.uierzom w  polu podarków  świątecz- 
ych w  czasie nadchodzących świąt Bo- 
ęgo N arodzenia, C entralny Zarząd poczt 
solowych poczynił odnośne zarządzenia, 
robec czego publiczność nie ma potrze- 
y  starać się o- uboczne dróg: i spo so­
fy przesłania korespondencji Tub pa- 
żek d o  krewnych, należących do annj- 
T polu.

Paczki do  a n n ji w polu (wagi 5 Idg.j 
a  o p ła tą  przy nadaniu  1 ;nark: lub 
lorony bez oddzielnych adresów  prze- 
yłkowych. Adres ma być napisany na 
ajnej paczce atram entem  lub ołówkiem 
t r a m  en t owym i zawierać m a: imię i na- 
xrisko  odbiorcy, przynależną formację 
zojskową ad resa ta  i num er poczty po.'o- 
K j (nazwy miejscowości, gdzie dana  f or- 
m eja się znajduje, podaw ać niewolno). 
)o  w nętrza paczki w łożyć należy osobną 
jartkę z adresem  odbiorcy i wysyłająee- 
o  i dokładnym  odpisem  zaw artość pa- 
zki. Opakowanae m a być trw ałe i  silne 
deszczułek drew nianych. Paczki ■> śc a -  

ach cienkich, tekturow e lub blaszane, 
bszyte być m ają czysty n płótnem  lub 
cattiną. Czystą bielaznę, ubranie, obuw ie 
i-ożna przesyłać w  obszyciu płóciennym  
e z  skrzynek. Paczki m uszą być nadane 
a  poczcie o tw arte z gotow y m n n te r j j-  
em. d o  opakow ania i po  spraw dzeniu za- 
•artości m ają być zamykane przez m - 
aw cę wobec urzędnika. W  paczkach dp 
rmji w  polu nie w o ln o  przesyłać Ustów 
ysunków, m ap, gazet, druków  : t. p. 
raz przedmiotów^ w ybuchow ych zapa­

łek. łatw o się psujących artykułów  spo­
żywczych, jak jaj, ryb, m ięsa surowego 
lub gotow anego. N atom iast z artykułów  
spożywczych wolno- przesyłać wszelkie 
konserwy, tłuszcze w puszkach blasza­
nych i lutowanych, wędzone wędliny, 
cukier, herbatę, czekoladę i t. p. Zwraca 
się uwagę publiczności, że dokładny a- 
dres i należyte opakow anie paczek^ są 
głównetmi w arunkam i pew nego nadejścia 
tychże d o  rąk  adresatów .

Hmmy radny*
Na in ię j-re  r. R. Prusikaw akiago , M# 

ry wybrany został na ławnika, wsiadł 
do Rady m iejskiej detyohezasow y zastę­
pca p. E ugenjtm  M akowski.

Zcwieazania wydawnictwa*
Redakcje . 2asopiRtna „Tydzień kolejo- 

wy“ mającego za zadanie szerzenie kul­
tury społecznej, narodowej i zawodowej 
wśród kolejnictwa polskiego, prosi aas o 
zaznaczenie, że pismo to z powodu nie 
słycbarego podrożenia roboty drukar­
skiej przestało wychodzić od dnia 1 paź­
dziernika rb.

Oto jes'cze jedna placówka społeczna 
która padła ofiara ruinu.ąeego naszą kul 
ture wyzysku drukarskiego.

Szkota zawodowa w Częafto 
showio.

We czwartek przy udziale wybitniej­
szych osób ogółu miejscowego odbyto się 
w Banku Handlowym zebranie w kw e-  
stji założenia w Częstochowie Szkoły za. 
wodowej, o której pisaliśmy obszernie  
we wczorajszym „Karierze".

Sprawą założeń ia uczelni referował  
spoejnlnie przybyły do Częstochowy delegat  
Ministerstwa oświaty. Zebrani jednoglo-

g  Już czas dawać ogłoszenia gwiazdkowe! %
■ “  i!

Pieniądz wyłożony na reklamę

f w  „Kurjerze Częstochowskim111
S stokrotne przynosi zyski. "

B a a B B B B B a a a a a ł B a a a a a B B B i B a a a a ^ |
śnie uznali konieczność i palącą potrzebę 
założenia takiej szkoły i orzekli, że tą 
inicjatywę tych uczelni Ministerstwo po­
winno społeczeństwo poprzeć jaknajail- 
niej. Szkoła taka byłaby założona przez 
ministerstwo, a subsydjowano jedynie 
przez społeczeństwo.

W ob.c lego ta uczelnia obsługiwała­
by nietyiko miasto, lecz i powiat Gały, 
wybrano ad hoc komisję z 3 członków  
złożoną, która w dniu wczorajszym uda­
ła się do przedstawicieli miasta i do p. 
Steczky, aby omówić kwestję uddału 
tychże w sobsydjowania szkoły.

Zebrania robotniaze.
W niedzielę 14 bm. bm o godz 1 po 

poł. w >sli „Ognisk* Robolniczego". Kra­
kowska 13 odbędzie się zebranie Polskich  
Związków zswodowycb robotników chrze­
ścijańskich.

Echa u s tąp ien ia  Psdariw skief*
«  Gzfstochswie.

Otrzymaliśmy co następuje:
Zebrani w dniu 8 ym grudnia r. b. 

członkowie Kółka rolniczego i Rady Opie 
kuńezej miejscowej przy parafji św. Bar­
bary w Częstochowie, jak również liczni 
parafjame w liczbie około 500, po zako­
munikowania im, że prezes ministrów p.
I. Paderew ski wskutek trudności naooty 
Kanych przy tworzeziu nowego rządu u 
stąpił, oświadczają, że byłoby to niepo­
wetowaną niczem dla całego naroda klę- 
SM . gdyby p. Paderewski nie wrócił do 
sieru rządu i nowege gabinetu nie utwo 
rzył.

Wobec tt go zebrani wyrażają p. Pa­
derewskiemu całkowite zaufanie za do­
tychczasow y kierunek sprawami państwa
polskiego i usilnie proszą, aby niezraźo-

źadnemi trudnościami n'e usuwa! się 
od pracy nad odbudową Polski silnej 
i n iepod ległej, będąc przekonanym, że 
cala ludność wiejska zdrowo myśląca po 
prze Jego usiłowania.

Następują liczne podpisy.

Rada Opiekuńcza Miejscowa 
w Grabówce.

Kółko Rolnicze „RoInA*
w Częstochowie, 

przy kościele św. Barbary.

Go (obić i monetą srebrną.
„D ziennik Poznański" pisze na tem at 

m onety srebrnej: „C o robić z m onetą 
sreb rn ą?  W ywóz sreb ra  z W ielkopolski 
przez żydów z Kongresówki wie ustaje, 
ozkoda, że tak m ało  osób  inform uje spo­
łeczeństw o przez prasę o  obecnej w ar­
tości sreb ra  na rynku m iędzynarodow ym  
Z nieznanych obrachunków  płacą przede 
w szystkim i Niemcy ceny nadzwyczajne 
Nzai srebro, daleko wyższe niż po innych 
krajach. Ich hasłu  służą żydzi z m iast 
kongresow ej Polski, niamow cie z Łodzi 
1 Kalisza, .i w  tym celu odwiedzają nas 
pod różnym i pretekstami, i zarabiają o- 
gramni-e. Skupując srebrną w alutę mo- 
jniecką, p łacą bowiem haniebnie m ało  
bo- za 100 m arek srebrnych około 150 do 
160 m arek  naszych papierowych. Tym ­
czasem P olska Krajowa Kasa Pożyczko­
w a (przyszły B ank Polski) płaci 300 proc 
czyli za 100 m arek srebrem  300 m arek 
papierow ych naszych pieniędzy. Kto 
więc s reb ro  w monecie zebrał, machaj 
d o  tej naszej Kasy Polskiej się uda, zaś 
w ładzy śledczej przy sądnie doraźnym, 
poda ow ych żydków  szkodliwych, którzy 
przy łapan i w iją się i kręcą, ale ostate­
cznie byw ają w  regu le  zasądzeni. Nie­
bezpieczniejsi >od nich są owi polacy. któ 
rzy im_ służą, a  których żydzi najmują, 
aby jeździli1 po m iastach i miasteczkach 
W ielkopolski tt skupow ali, a  raczej w y­
łudzali m onety srebrne, nagrom adzone

K A W Ę
śwież# paloną

Herbatę — kwi aitową 

K A K A  O
holenderskie hurtowo i detalicznie 

p o le c a  firm a :

M o k k a  Ka w a
Częstochowa

II Aleja Nr. 24 teief<*a !.

u nas i przewozili do  Królestwa. Tych. 
przedewszystkiem  władzom  podjąć na­
leż}'.

Łapka na ludzi.
M ijając posesję p. A. Glińskiego w 

przejściu z ul. O grodowej na Stawo*^  
w chodniku obok rynsztoka podczts bru 
kowania tych ulic przed dwoma miesiąc i 
ini zrobiono otwór do kanału, który c e ­
mentem i cegłą obmurowano.

Obecnie otwór ten jest bez przykiy  
cia i pewnie tak zostanie. —  Należy o 
strzedz wszystkich tamtędy przeohodzą 
cyrh, by uważali dobrze w tern miejsm  
be łatwo jest wpaść i złamać nogę.

A. S .

Strajku pocztowego nie kę 
dzie.

Wczoraj delegaci Związku pracowni­
ków poczty i telegrafu zwrócili s ię  d« 
sw ego ministerjum z żądaniem poprawy 
ich bytu materjalnego, grozą* w przeciw  
nym razie strajkiam.

Ponieważ żądania fniskcjonarju&aów 
pocztowych oparte są na niedostataem e 
aprowizacji, prezydium ministerstwa po­
czty i lelegrafa Uznało je  za słuszne i u 
biecało wszystkie żądania uwzględnić, wo 
bec ezcgo strajk nie grozi.

Zabranie „Wyzwolenia”.
W niedzielę 14 bm. o gudz. 2  pop. 

gmachu Panoramy odbędzie się zebranie 
ogólne zwołane w drugim terminie ezłon 
ków kooperatywy „Wyzwolenie'*.

Sprostowanie.
W nr. z 5 grudnia w wzmiance o sa 

morządzie, zaprowadzonym prz#z wycho­
wawców w T I klasie Gimnazjum Państw  
wkradła się pomyłka. Zamiast zdania 
„Samorząd rozstrzyga nieporozumienia 
między profesorami i nczniami" powinno 
być: ..Samorząd pośredniczy w aprawaen 
jak wymierzanie kar i t. p. pomiędzy pp 
profesorami i klasą".

Z  U l l l A ,
C h ł o p .

Przed laty śpiewu} mu Wyspiański, 
Że ostał mu jeno sznur.
Mrybuchta wojna, prz^szadł pasek 
I chłop ina znowu „złota wór“.

To nie ten dawny biedny ind,
To dzisiaj już są „pany*.
Co  za sprzedane drog# zboże 
Kapują „f#rtypizny“.

Zet

N ..

7 (ru h in ftn  paszport, *artę żywnościową. 
LKUDlUilU legitymację na scarcte i kwit u- 
działowy koop. „Wyzwolenie" wydane na Imię 
Stanisława Kowalskiego, oraz 8ó mk. gotówka 
Znalazca raczy zwrócić za nagrodą ul. Palmo­

wa nr. 1
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Nowocześni „zbójcy" bandyci.
Bsnria lie iy ła  32 ludxi. — rp«pew «ła w  skalicy Silas?*- 
sylji. — Ha jaj czele s ia ł 19-letni ehłopśec. — Zorgani­

zować! po w e jik o a a a a .
Wojna stworzyła dziwne stosunki we 

Francji, Potworzyło się t»m na prowin- 
ijł sporo band i szajek, które prowadzą 
życie tak awanturnicze, jak to tylko w 
1 ,nU?ji autora filmowego nieraz się wi­

sieć daje.
Swieźo aresztowano w Marsylji teką 

hsndę zorganizowanych bandytów, będą- 
• fch niby odbiciem nowoczesnem „Zbój- 
- -5w Schiller?. Cyfra członków bandy by 
i a 32 , byli oni świetnie zorganizowani i 
uzbrojeni, a pomiędzy nimi byli arabo­
wie, chińczycy, murzyni. Sedliskiem ich 
i ył stary dom, nawpół zdemolowany, nie 

podał wybrzeża morskiego, i tu przeby­
wała ataie cała szajka, Szefem jej był 
młody 19 lelni chłopiec, nazwiskiem Hen­
r /k  Craiio. Chłopiec ten miał bardzo 

wnrdą dłoń, a jego podkomendni słucha­

li go bez azeinraria. Banda była twk urzą 
dzona, że na zmianę jedni byli obowiąza 
ni iść na połów drogą kradzieży jadła i- 
napojów, inui tymczasem kradii rzeczy, 
nadające się do spieniężenia. lani, a mię 
dzy nimi trzech senegalczyków, bardzo 
silnych i zdecydowanych na wszystko, by 
Ii używani do napadów na pociąg, krążą­
cy właśnie w okolicy ich siedziby. Sporo 
marynarzy i folnierzy amerykańsaich zo 
stało doszczętnie ograbionych przez tych 
„esarnogwardzistów* bandy rozbójniczej.

Wszyscy członkowie tej bandy byli je 
dnakowo umundurowani, żywili się ze 
wspólnej kuchni, a nawet mieli wspólne­
go kucharza i skarbnika.

Dzięki energicznym kr kom policji 
marsylijskiej. adało się całą bandę oto­
czyć i Uwięzić.

2 sali koncertowej.
Wielki wisczór P. P. A. T. K.

U rządzany w dniu  11 b. m. koncert w 
Straży O gniow ej, przewyższył nadzieje 
nawet tych, którzy od  czasu do czasu 
■mają sposobność usłyszenia naszych mi­
strzów  pieśni i słow a w  stolicy. Przepeł­
niona publicznością aż d o o sta tn iego  miej 
sca, sala Straży O gniow ej przedstaw ia­
ła jed n o  m orze głów . C zęstochow a da­
ła  niezbicie dow ody, że odczuw a potrze­
bę rozryw ek w  lepszym stylu i że kon­
cert z udziałem  tak  wybitnych sił zaw­
sze liczyć m oże na  powodzenie.

Ignacy D ygas d arzy ł nas po królewsku 
czarow ał swym głosem  i przenosił nas 
v  k ra in ę . piękna, śpiew ając aż 11 pieśni,

więc 7 na  bis, co świadczy najlepiej jak 
entuzjastycznie był w itany. W  głośne Dy- 
gtasa im ponuje szkoła, k tórą ten znako­
m ity a rty sta  zdo łał posiąść u m istrzów  
nauki śpiew u, tam , gdzie najpiękniej 
brzmi pieśń i rów ną jest m owie aniołów . 
■We W łoszech posiad ł D ygas tajniki sztu­
ki śpiewaczej, k tórą tak godnie repre­
zentuje ten niezwykle utalentow any ; 
sym patyczny śpiew ak polski. Skarb mie- 
dającej się wyrazić w żadnej nawet naj­
lepiej na giełdzie stojącej walucie ma E. 
G asiński. Tym skarbem  nieocenionym 
jest hum or, dzięki którem u zdobyw a so- 
hie E. G asiński od  szeregu lat wciąż 
nowe rzesze zw olenników jego talentu.

jedynaczką zespołu  by ła  czarująca 
wdziękam i Bębna-Leszczyn ska, świetna

partnerka  E. (Jasińskiego w  dw u ode­
granych na estradzie bez kurtyny w praw  
dzie i dekoracji, ale za to z hum orćm  
szam pań skini g ro teskach .

A kom panjam ent spoczął w godnych rę 
kach d y ry g en ta  opery warszawskiej o- 
pery p. M. Rudnickiego, słowem  całość 
by ła  znakom ita i m c dziwnego, że bar­
d zo  wiele osób p rosiło  artystów  o od­
wiedzenie raz jeszcze żądnej podobnych 
rozrywek C zęstochow y.

Tyle o artystach. Pierw szy zaś w Czę­
stochow ie deb iu t m łodej ale zdradzają­
cej dużo zdolności w tym kierunku (je­
żeli się tak wyrazić m ożna) Pierwszej 
Polskiej Agencji Teatralno-koncertow ej 
udał się rów nież w spaniale. Kierowni­
ctwo' Agencji przekonało się, że C zęsto­
chow a poprze jej zam ierzenia i koncer­
ty takie jak  czwartkowy będą najm ilszą 
rozryw ką naszego m iasta.

Życie kraju.
B a n d y ty z m  w  Z a g łę b iu .
W Sir/emie^aycach w ubiegły® tygo 

dniu urządzono obławę na grasujących 
w okolicy bandytów.

Przy osaczeniu dorau, w którym się 
banda ukrywała wywiązała się strzelani­
na skutkiem której jeden z bandytów zo 
stał zabity, aresztowano podejrzanych o 
lozboje )6  o?6b.

Srebro w kaloszach.
„Kur. Zagl.“ donosu Kalosze tak dziś 

drogie kupić sobie może nie każdy, to 
też używa ich się do ważnych nie raz 
funkcji.

Oto kilka dni temu, udający się za 
granice, tuż za mostem ezopienickim na 
szosie, po stronie śląskiej, zauważyli pe­
wnego ładnie ubranego i w.., kaloszach 
jegomościa (izraelitę), jak zdjąwszy ka­
losze wyjął z tych „mokrostępćw" dwie

d -ść duło paczki e «ren rem schował e 
uo kieszeni, idąc dai-ej ju t b z iro-»ki >;*
SiumeiKC.-.m.

LOTERJA R. G. O.
P ią ta  k lasa. — D ’ie w ią t y  dzień

Mk-
Mk
Mk.

57746.
Mk.
Mk.

36043
54067.

Mk. 
16058 
40494 
50648 

Mk. 
9905 
21120 
33604 
41004 
61744 

Mk. 
11105 
17548 
24582 
38171 
49954 
53362 
63866

G łó w n ie j s z e  w y g ra n e .

25.000 (prem ja) nr. 33760.
8.000 n-ry 15108 57942.

5.000 n-ry: 5754 15114 25014

4.000 ń-ry: 8.387 45802 64947. 
1.500 n-ry : 1573 3720 8149 307 i 1 
38104 45550 55405 57055 58094

1000 n-ry: 2382 9215 7643 869z 
21792 33213 34602 65347 37586 
45391 46053 47147 47956 49272 
51111 55242 56521 69697.
800. n-ry: 3345 5944 7332 9417 

12524 12852 16123 16424 20652 
29480 
35132 
54743

25769 26335 
34593 34985 
43427 46028 
63438.
600 n-rv: 3724 4552 7525 
11974 13425 13540 15731

32146
35392
58020

33616
3SS55
59875

17940 20977 
28390 28637

21873
30473

24233
30943

41845 42206 42308 47844
50604 51147 
56027 56046

51925
56880

52597
58634

9093
16193

24482
33816
47921
52710
59707

65487 65502 65921 66653 68977-

Redakcja .,Kurjera C zęsto- 
ch ow śk iego“ poszukuje
współpracowników da działu  

kronikarskiego
Z a r o b e k  d o b r y

Zgłaszać się do Redukcji.

ul Panny Marji Nr. 19

L Program od sob ty 13 grudnia r. h. 
i dni następnych.f

M u zy k a  S e k s t e t  A r t y s t y c z n y  pod  
d y rek cją

p. JERZEGO BURSIKA
S

Dla młodzieży dozwolone!

FR0U-FR0U
Dramat nastrojow y w 6-ciu wielkich aktach z w szechśw iatow ej s ła w y

tragiczką włoską

F r 0 B i c ® » 5c ą  i e r t i n i  —  w roli g ł ó w n e j . ------
rtsm m m

B i u r o  t e c h n i c z n e
P R O M I E Ń -

U Aleja 30 telelon 24.
Składy 1 warstaty mechaniczne Gen. Dąbrowkiep  3b

Telefon 252.

w  Krakowie Posiada stale na składzie wszelkie artykuty elektrotechniczne..
pasy, oleje mineralne

Wykonuje reparacje motorów i dynamomaszyn.

3 !
M O T O F E R ” Znakom ity gr< 4 o  w<iu*««m»jący óelazo w łatw o t.tr«wu?tii u*«*ny -.*rze* tmWug. $ to 4*w «»y

, r«y bfCłę.i.a b łędn icy ,  n ie d o k r w is t o ś c i ,  b ó ló w  g ł e w y  i w  o k r e s ie  r e k o n w a le s c e n c i ! ,  w yrobu
« r ® r * T • *» A k « , „ H I T I I I 11

/X aO O C X IX lX lX X X X JO ,
u  LEKARZ DENTYSTA j j

mm i i t isn t*
■ i  ul Panny Marji (I A leja) JN; 10 i  J 

i i  Przyjmuje codz. od 9—1 1 3 - 7  w. \ j  
:Ą  Telefon 2ó0 5%
' o o c x x x i  xixi x x x x x v

4r V
X

Sh
I

■atnaaiBa
D o k t o r * e

r S t e f a n  P u r s k i  g
k choroby skórne i w eneryczne g 
|  godziny przyjęć 8  —II r.i od *—i  ■ 

Kilińskiego M  S g
ISiaaa mmmm Bin r a i a w w w w  m U

m e d y c y n y

E d w i n  P ę t r y k a t
b. lekarz kliniki Prot. Isisiri 

liiitrtb) skórne I Nioorfezni

Przyjmują od 9 - U  I od 3—-7 godz. wiocz.
w niedzielę i  św ięta  od 9—12 godz,

li. Son . D ąb row sk iego  (Szkolna) 6 1 pląlro

LEKARZ DENTYSTA

ARTUR BRONIATOWSKl
w  C z ę s to c h o w ie

ul. Panny Mitrji Nr. 8  (t. j. I Aleja) 
Gndóny przyjęć codzieuie o1 9. 1 i 8

rio 7 «‘t* ez.

B o k t i  r*

M I E C Z Y S Ł A W  CHOTECKI
b. naczelny lekarz Gzerwonego Krzyża
c h o r o b y  p łu c ,  s e r c a  i n e r w o w e

G i zmy przyjęć od gods, 6 do 7 wiecis. 
ul. Kościuszki 2 m. 2.

C hrześcijańska pracow nia kapeluszy
pod firmą

■ X  T J  X j C T  Ż A ”
Kościuszki 23 m. 11 

fesonuje i przerabia na najnowsze 
fasony. Kapelusze damskie i męskie 

jak również poleca nowe fasony.
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Rfttwjttic w łosy !
Wszystkim cierpiącym na łupież i wypadanie 
włosów, uczony psychó-Frenolog Szylier- 
Szkolnik wysyła ’ ezinteresowm e cenne wska­
zówki i rady. Adras= Szyller-Szkolnik, War- 
azawa Plękua 25-12r. róg M a r sz a lk o w ie )
P n K V I l k l l i a  posady i udzielam
w O w K U R U J f J  korepetycji. Wielo*

Metry steraplowans s\%asT  ̂ *
Częstochowie I Aleja nr. 12. w Będzinie Kał-
łątaja nr 19 __________

a r t i | . -  mramiuKowy i karami ula 
w i ł j f  wy w k o m p le c ie  okaiyjaiw 
do sprzedania

W y k o n y  w u j  e  w zakres e wk d*i
dentystycznej wohodzac-e Peatratna fi m, 5.
—   a. paszpo t w dany ua imię Mar
d ( . K g V ł l J |1  celego P!ątkow8kieg> ultra 
Wieluńska 42

i Wydawca: A D A M  P A C I O R K O W S K I .

O d b ito  w  D r u k a r n i  „Uci*iałi>wei“


